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Monarchya A ustryacka.  —  A m e ry k a .—  Hyszpania. —  Francya .  
— Belgia. —  W łochy . —  Niemce. —  P rusy .  —  G recya ,  —  Rzecz 
domowa, —  W iadom ości handlowe.

M o n a r c h y a  A u s t r y a c k a .
Rzecz urzędowa.

L w ó w .  2. sierpnia. JC K . Mość rac zy ł  na najuni/.eiisze p rzed­
stawienie m inistra  handlu za porozumieniem się z m inisteryum spraw  
ze tvnętrznych  najwyższem postanowieniem z 29.  s tyczn ia  1850 król. 
holenderskiego jeneralnego  konzula chevalier de F r a i s s i n e t  mia­
nować aus tryackim  jeneralnym  ajentem w Tangerze .

Co sie do pow szechnej wiadom ości podaje.

L w ó w ,  8. sierpnia. JCK. Mość raczy ł najwyższym w łasnorę­
cznie podpisanym dyplomem c. k. pensyonowanego  m ajora  Szymona 
T adeusza S t r i b e l  wynieść do stanu sz lach ty  austryackiego  cesa r ­
stw a z przydom kiem  de Alpenau.

L w ó w ,  8. sierpnia. JC K. Mość rac zy ł  najwyższym w łasno rę ­
cznie podpisanym dyplomem c. k. pułkownika i kom endanta piechoty 
pułku nr. 31 Ludwika S z t a n k o w i c z ,  jako kaw a le ra  ces. au s t ry ­
ackiego o rderu  żelaznej korony  drugiej klasy i wojskowego o rd eru  
Maryi T e re s y  zgodnie z s ta tu tam i tegoż o rderu  w ynieść na godność 
barona aus tryack iego  cesars tw a.

L w ó w ,  16. sierpnia. JC K. Mość rac zy ł  najwyższym w łasno­
ręczn ie  podpisanym dyplomem c. k. m ajora  w 14tym pułku żąndar-  
ineryi Jpilrzeja L i u k i n i c h  wynieść najłaskawiej do s tanu sz lache­
ctwa cesa rs tw a  austryackiego .

dnikow leśnych, równie ze s łużby rządowej jako  i prywatnej , p rze ­
konani o uży teczności podobnego s tow arzyszen ia  , uprosili W . Thie-  
riot, c. k. nadleśniczego rządowego okręgu  K rakowskiego, że się za­
ją ł  potrzebuem i krokam i przedw stępnem i do założenia T ow arzys tw a  
leśnego dla Galicyi zachodniej. Uzyskał on pod dniem 10. maja r. b.
do 1. zezwolenie wysokiego ministeryum ku ltu ry  krajow ej i

L W Ó W ,  3 ,  sierpnia. W yrok iem  sądu  wojennego skazany  z o ­
s ta ł  Jó z e f  P f c f f e r ,  rodem ze L w o w a ,  4 5  la t m a ją c y ,  rei. izrael. ,
żonaty ,  krawiec, za^ zaniedbane meldowanie obcego na zapłacenie stu  
z l r .  m. k., a w razie gdyby nic z łoży ł te j  kw oty  w przeciągu  trzech  
dni na dziesięciodniowy are sz t .

ż  c. k. sądu wojennego.

i l x e v m o w c e ,  17. sierpnia. W yrok iem  sądu wojennego s k a ­
zany zos ta ł  W icen ty  H u n i u k i c w i c z, rodem z Ż u rak ,  obwodu S t a ­
nisławowskiego, 3 4  la t  mający, rei. rzym . kat . ,  żonaty ,  ojciec j e d n e ­
go dziecięcia, za  miotane obelgi na osobę Jego  ces. król.  Mości na 
dwumiesięczny a re sz t  w kajdanach, a wyrok  ten po tw ierdzono , dnia 
dzisie jszego ogłoszono i wykonano.

Z c. k. 4. wojskowej sekcyi śledczej.

Sprawy krajowe.
(Obchód uroczystości Urodzin Jego ces. król. Mości w Tarnopolu.)

T a r n o p o l ;  23 .  sierpnia. U roczys to ść  urodzin  Jego  Mości C e­
sa rz a  o b ch o d zo n o  dnia 18. b. m. w obwodowem mieście T arnopolu  
w zw y k ły m  sposobie solennem nabożeństwem w kościołach parafial­
nych obydwóch obrządków  i w synagodze izraelickięj.  W szystk ie  
w ładze cywilne i wojskowe, z a ło g a ,  tudz ież  liczne t łum y m ieszkań­
ców miasta miały udział w uroczystośc i.

Miasteczka Z b a ra ż  i S t ru s só w  obchodziły  ten dzień z równa 
u r o c z y s t o ś c i ą ,  a ich mieszkańcy oświetlili j e  w ieczór z w łasnego p o i  
pędu.

(Towarzystwo leśne w Wadowicach.)

p  r a k ó w ,  23.  sierpnia. W  wielu ośc iennych ,  j a k o te ż  prawie 
we w szystkich  kra jach  do m onarchyi ans tryack ie j  należących, zaw ią­
zały  się w osta tn ich  czasach T o w arzy s tw a  leśne. W zajem ne udzie­
lanie doświadczeń i ow oców  z p racy ,  czy to  w naukach  z leśnictwem 
powinowatych, czyli też  w gałęz i  adm inistracyjnej i te chn iczne j ;  zb i­
jan ie  t a l s z y " y c 1 1 p ? P an u jący ch ,  a rozszerzan ie  zasad praw dzi­
w y c h ;  upowszechnianie najpo trzebn ie jszych  w tej m ierze  wiadomości,
hadanie natury ,  o 11 aj należy- s łowem , s ta ran ie  sie w sze lk ie-
mi siłami o p o d n i e s i o n e  i P °P m v ie n ie  gosp o d a rs tw a  le śn eg o ;  oto 
cel tak ich  '1 o warzy s . e zapoznanie i porozum ienie się cz łon­
ków  miedzy sobą, pismo i m o u a ,  to  ś ro d k i  w dopięciu pow yższego  
celu. W  (lalicyi istnieją ju z  T o w arzy s tw a  a g r o n o m i c z n e j  podobny­
mi dążnościami względem loln ictw a, ale dotąd żadnego T ow arzys tw a  
Leśsego niebyło. K ilku więc właścicieli lasów i pew na liczba u rz ę -

k o palii, a W ysoka komisya gubernia lna w K rakow ie pod dniem 7go 
czerw ca b. r. do 1. 7182 ,  zakom unikow ała mu za pośrednic tw em  ad- 
m inis tracyi salinarnej w Wieliczce rezolucye wysokiej w ładzy cen­
tralnej do k ierowania stanem  oblężenia w Galicyi pod dniem 14. maja 
r. h. do 1. 2933  C. K. C. we Lwowie zapadłą, zezwalającą na z a ło ­
żenie lakowego T ow arzys tw a  jako jedynie naukę i ku ltu rę  leśną na 
celu mającego, pod warunkiem zastosow ania się do p rzep isów  o s ta ­
nie oblężenia obowiązujących. S tosow nie  więc do §. 1 patentu  Naj­
wyższego z dnia 17. marca 1849  r  o stow arzyszeniach , p rz e d s ta ­
wiono władzom właściwym p ro je k t  s ta tu tów  T ow arzystw a ,  a na dniu 
12, b. ni. i r. zjechali się w W adowicach życzący  należeć do r z e ­
czonego stow arzyszenia .

C. k. nadleśniczy T h ic r io t  zagaił  sesyę w k ró tk ie j  mowie, 
p rzedstaw ia jąc  cel zebran ia  się , poczem przystąp iono  do rozbioru  
pro jek tu  sta tu tów . P ro jek t  ten ,  z małoznaczącemi odmianami co do 
redakcyi,  przyję tym  został.  Następnie całe zgrom adzenie jednom y­
ślnie prosiło  obecnego hrabiego Adama Potockiego, aby zechcia ł być 
p ro tek to rem  nowego T ow arzystw a .  C iężar ten na siebie przyjąć o 
pomoc i opiekę proszony, łaskaw ie  obiecać raczył.

Na prezydującego T o w arzy s tw a  w roku  p ie rw sz y m , jednom y­
ślnie obranym zos ta ł  c. k. nadleśniczy okręgu K rakow skiego, p .T h ie -  
riot,  zam ieszkały  w Byczynie. Na zas tępcę  obrano również je d n o ­
myślnie leśniczego lasów arcyksiążęcych  p. P io t ra  G ro s ;  na s e k re ta ­
rza  tym że sposobem leśniczego arcyksiążęcych lasów p. Adolfa S la-  
t ińskiego, obu zam ieszkałych w Państw ie Żywiec,

Gdy zawiązanie i ukonsty tuow anie  T o w a rz y s tw a ,  było głównie 
celem p ie rw szego  zjazdu, i gdy  dla b raku  czasu n ik t niemógł wygo­
tować jakiego wypracowania , naznaczono więc na pierw sze zw ykłe  
zebranie się dzień 30. b. m. i r. w K rakow ie .  Jako  zadanie do r o z ­
praw, oznaczono pytania:

1 )  O kultu rze  p iasków lotnych.
2 )  Czego przedew szys tk iem  p o trz e b a ?  z uwzględnieniem paszy, 

zb iórk i  i ściółki leśnej.
3 )  Jak i  najkorzystn ie jszy  sposób sp rzedaży  drzewa na pn iu?
Potem solwowano s e s y ę , a członkowie rozjechali sie do do­

mów, pełni nadzie i,  iż pożyteczność  tego T o w arzy s tw a  w kró tce  sie 
okaże, i że w kró tk im  czasie niejeden właściciel i niejeden urzędnik  
leśny, wstąpieniem do tego s tow arzyszen ia  liczbę członków jego  po­
większy.

R ozpraw y i dyskusye mogą bez  różnicy w polskim i niemie­
ckim ję zy k u  być prowadzonemi, i w tych to  mowach d rukow ane pro ­
tokó ły  posiedzeń będą miedzy cz łonków  rozdawane, S k ład k a  roczna  
wynosi 1 zr. m. k. Życzący sobie w s tą p ić ,  zechcą się zgłosić  do 
prezydującego  T o w arzy s tw a  c. k. nadleśniczego o k r ę g o w e g o , pana 
T h ic r io t  w  Byczynie (p rz e z  Chrzanów ).

T ak i  j e s t  ogólny rys  czynności i p ro jek tów  tego  T ow arzys tw a ,  
podajemy go (d a lsz e  doniesienia w tej kwestyi odsyła jąc do Dodatku 
R olniczego),  pragnąc zw rócić uwagę właścicieli wiejskich na p rzed­
miot tyle gospodars tw o  nasze obchodzący i kończąc życzeniem , aby 
piękne zabiegi i nadzieje nie rozb iły  się o obojętność i b rak  w y­
trw ałośc i .  (C za s )

(Itedukcya osobnych dodatków dla c. k. wojska.)
W ^ l e d e ń ,  23 .  sierpnia. Nadmienione ju ż  dawniej postanow ie­

nia o regulacyi i z redukow aniu  osobnych dodatków  dla c. k. wojska,
opuściły już  biuro ministeryum wojny. Z odwołaniem się do nie­
zbędnej konieczności przyniesienia ulgi f inansom , reduku je  się od 1, 
w rześn ia  polny dodatek  sto jącej we W łoszech  drugiej armii dla k a ­
żdego żo łn ierza  z 5 na 4 kr. dziennie. Ż o łn ie rze  ruchom ego woj­
ska  trzec ie j  armii,  tudz ież  żo łn ierze  korpusu armii w Czechach o- 
t rzym ają  jako  dodatek  zam iast 2 ty lko 1 kr .  dziennie. Dodatek go ­
towości,  k tó ry  żo łn ierzom  w oblężonych miastach W iedn iu ,  P radze ,  
K rakow ie i Lw owie wypłacano po 3 kr .  dziennie, redukuje się na 2 
kr..  Oficerom od d rugiego  kapitana i ro tm is t rz a  niżej, k tórym p rzy  
2. i 3.  armii oprócz połowy natura liów  wojennych pozwolony był 
także  dodatek  od S do 4 reńsk ich  m ies ięczn ie ,  zostaje  ten dodatek  
na połowę, a doda tek  oficerów w wymienionych cz te rech  oblężonych 
miastach od 5 na 3 z r .  miesięcznie zredukowany.

(K urs wićdeński z 23. sierpnia *850.)
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Ameryka.
(Wiadomości ze Sianów zjednoczonych Ameryki północnej.)

\ ( ‘ H  - V o r k . 1. sierpnia. Dziennik „N ew -Y ork  H era ld"  u- 
t r z y n in je ,  że kwesty a tycząca  się niewolnictwa i p rzyłączenia do S ta ­
nów zjednoczonych krajów  now onaby tyc li , w k ró tce  będzie os ta te ­
cznie załatwiona.

Bil kom prom isa rsk i  p rzy ję to  w senacie w iększością  14 g ło só w ;
bil tyczący się Kalifornii będzie przy ję ty ,  rząd zos tanie nadany no­
wemu Mexyku, a kong res  roze jdz ie  się zapew ne po wetowaniu ustaw 
f inansow ych, jeże li  się oprócz  tego  ni czaj mi e dyskusyą nad ta ry fą ,  
co jednak  ile się zd a je ,  odroczonem  będzie do p rzysz łe j  sesyi.

Pon iew aż  p. G r ie r  n ieprzy ją ł ofiarowanego mu portefeilu spraw  
w ew nętrznych ,  mianowano p rze to  pana Kennedy ministrem sp raw  we­
w nętrznych  z upoważnieniem ubiegania się o m inis ters two wojny.

N ow y prezyden t S tanów  z jednoczonych ,  p. F il lm ore ,  przyjm o­
wał dnia 31.  lipca z urzędu całe ciało dyplomatyczne. Ambasador 
ro sy jsk i  p. Bod isco ,  ja k o  najdawniejszy cz łonek  ciała dyplom atyczne­
g o ,  w yraz i ł  w imieniu w łasncm i swoich kolegów w mowie bardzo  
przyzwoite j uczucia ,  którem i prze ję te  są rządy obce dla S tan ó w  z je ­
dnoczonych i ich p rezydenta .

Pan Fillmore odpowiedział mu kilkoma słowami, że najgorętszem 
jego życzeniem j e s t  u trzym ać stosunki p rzyjazne z wszystkiem i k r a ­
j a m i ,  że się spodz iew a ,  iż nigdy niebędzic zak łócona harm onia  gabi­
netu  północno-nm erykańskiego  ze wszystk iem i rządam i zagranicznemu 
S kończy ł  p rzem ow ę swoją zapewnieniem swego wysokiego szacunku 
dla w szystkich  cz łonków  ciała  dyplom atycznego. ( f n d . )

(W iadomości z Hawany.)
jfc S a i i - J i l g u  (n a  wyspie K ub ie )  nadeszły  ok rę tem  „Medway,, 

w iadom ości sięgające do 22. lipca. W  Hawanie za trzym ane 5 2  j e ń ­
ców, k tó rz y  mieli udział w w ypraw ie przeciw  wyspie K ub ie ;  42  wy­
puszczono ,  ponieważ uiewiedziełi celu w y p ra w y ,  i sądzili że płyną 
do Chagrcs .  Dziesięciu je szcze z o s ta ło ,  przeciw  k tó rym  wytoczono

śledztwo.
W  Hawanie i Mexyku nicnsla ła  je szc ze  była cholera. ( In d .)

Hyszpania.
(Pruski sprawujący interesa u Krótowy.)

Y l a i l r y t ,  12. sierpnia. W czora j  miał p rusk i  spraw ujący  in­
te re sa  p ryw atną  audyencyę u K rólowy. S ły c h a ć ,  że zawmrto p rusko -  
hyszpański t r a k ta t  pocztowy.V ' i -
(N egocyaeye z Rzymem względem  zawarcia konkordatu ukońezon 

wany rezultat wyborów parlamentarnych.)
Spodzic-

Ostatnie depesze przes łane  z Rzymu papieskiemu nuneyuszowi 
F o rn a r i  donoszą ,  iż k a rd y n a ł  se k re ta rz  państwa Antonelli ukończył 
z  posłem  hyszpańskim Mnrlinez de la Kosa negocyaeye względem za­
w arc ia  konkorda tu  tak da lece ,  że za ry s  je g o  można będzie j u ż  p rze ­
słać  rządowi hyszpańsk iem u do potw ierdzenia .  W  zarysie  tym znaj­
duje się zupełne ze s t rony  stolicy apostolskie j po tw ierdzenie  wszel­
kich sp rzedaży  dóbr kościelnych w Hyszpanii do roku  1 8 4 4 ,  a pa­
pież obowiązuje się nadto wydać osobną w te j  mierze bu lę ,  izby p ra ­
wnym nabywcom tych dób r  n ik t w posiadaniu ich nic przeszkadzał.  
Z re sz tą  okazuje się z za rysu  lego zapro jek tow anego  k o n k o rd a tu ,  że 
między Rzymem a Madrytem panuje najlepsza z g o d a ,  i że stolica 
apos to lska nieodinawia słusznych  koncesyi żadnem u obcemu rządowi, 
jeżeli  tylko tyczące się żądanie wniesione byw a w należytej formie. 
N ieporozum ienia między dworem rzymskim a papieżem nie przyszłyby 
nigdy do tak ich  o s ta te czn o śc i ,  gdyby sa rdyńsk i  minister  zachow ał 
b y ł  wiecej względów’ przy  wniesieniu zadania względom zmiany kon­
k o rd a tu  z roku  1S22.

Dyplomacya hyszpańska  postąp iła  sobie wcale inaczej. Dwór
m adryck i użalał się w praw dzie  na to  z p o c z ą tk u , iż Bzyin udzielił 
t a k  ta jem nie dyspensyp ślubną h rab i M outemolin, mimo to  jednak  po ­
p r z e s ta ł  on ju ż  na kilku przyjaznych oświadczeniach kardyna ła  An­
tone l l i ,  i tyin sposobem nicprzyszło do żadnych większych n ie p o ro ­
zumień. K ardynał oświadczył z swej s trony, iż ślubna dyspensa je s t  
relig ijną ty lko  sp r a w ą ,  w k tó re j  kościół C hrystusa  nie może się by­
najmniej rządz ić  polityczncmi w zględam i,  i że niepodobna odmówić 
ś lubnej dyspensy , k iedy przepisom kanonicznym uczyniono było z n- 
dosyć. K ardynał doda ł nadto tę  u w ag ę ,  iż k ró l  sa rdyńsk i  żądał  w 
tej kw esty i  do trzym ania  tajem nicy, k tń rc lo  prawo p rzys łużą  niemniej 
każdemu prywatnem u aż do tej p o ry ,  kiedy w yjść ju ż  mają zapo­
wiedzi. Pan Marlinez dc la Bosa po p rze s ta ł  wiec na tych oświad­
cz en iac h ,  i zamiast żądania swoich paszportów  ( ja k  to „N ational"  
b łędn ie  donosił )  k o rzy s ta ł  poseł byszpańsk i z tego nieprzyjem nego 
w y p a d k u ,  by przyspieszyć rozpoczęte  ncgocyacyo względem zaw ar­
cia k o n k o rd a tu .  K ardyna ł s e k re ta rz  pańs tw a Antonelli rad  się do 
tego  p rzychy li ł  d!a przekonania  rządu  h y sz p ań sk ie g o , iż udzielona 
h rab i Montemolin ś lubna dyspensa nic miała w stolicy apostolskiej 
żadnego politycznego znaczen ia ,  ani też inieć mogła.

W ypada tu  je sz c z e  wspomnieć o spodziewanym rezultacie nad­
chodzących w Hyszpanii p ar lam en tarnych  wyborów. Niewątpią t „  by­
najmniej o t e m , iż w y b o ry  te  w ypadną  w duchu um iarkowanym , a 
rzą d  widzi się naw et spou'odowrany  do ta jem nego wspierania kilku 
kandydatów  opozycyi,  iżby  w  najbliższych k o r tezach  miała też i o -  
pozycya  niejako swoich zastępców. Bo upadku  L sp a r te ra  i objęciu 
s t e r u  rządowego p rzez  p. N arvaez  nie było  je s z c z e  żadnej zgody w 
k r a ju ,  ................. - -i.:~ .« naiwvższvm  stopniu s t ro n ­

n ic tw

spełna  la t  sześc iu  uspokoił Naiwaez nietylko ojczyznę sw oją  zupełnie , 
lecz nadto zniszczył tak  s tronnic tw o egzaltowanych ja k  równie i K a r -  
łis tów, zapew niw szy  na d ługo panowanie party i umiarkowanej.  D oko­
nał on tego  p r z e z tn , iż z n ieubłaganą surowością śc igał r e w o lu c y ę , 
lecz zato p rzed s ięb ra ł  sam in ieyatywę wszelkich r e fo rm ,  jak ie  dla 
k ra ju  zdaw ały  sic po trzebne. L o rd  P a lm e rs to n ,  p rzez  wiele lat g łó ­
wny nieprzyjaciel jenera ła  N a rv a e z ,  m usiał nareszc ie  oświadczyć nie­
dawno tem u wobec angielskiego par la m en tu ,  iż nigdy nie zachowano 
sumiennej konstylitcyi w H yszpan ii ,  ja k  w łaśnie za silnych rządów 
p. N arv aez ,  —  bowiem porządek  j e s t  g łów nym  warunkiem wolności.

(L lo y d .)

Francya.
(Hasło legitymistow. — Podróż prezydenta.)

P a r y ż ,  2 0 .  sierpnia. Com pauu pisał w cz o ra j ,  donosi k o re ­
spondent dziennika B res laue r  Z tg . o pełnom ocnic tw ach , k tó re  hrabia 
Cham bord po ruczy ł  panom B e r r y e r  i S t .  P r i e s t ,  po tw ie rdza  się dzi­
siaj. O prócz tego mogę je szc ze  dodać ,  że cała par tya  o trzym ała ha ­
s ło ,  opierać się całemi siłami p rzed łużeniu  władzy prezydenta .  —  
Jednakże  1o n ie p rz esz k o d z i , że jeżeliby w ypadki w roku  1852  nie- 
p rzypuszczały  żadnego innego rozw iązania ,  j a k  tylko dalszy ciąg t e ­
raźniejszego p ro w iz o ry u m , w tedy w szyscy  majętni właściciele d ó b r ,  
stanowiący po większej części par tyę  leg itym is tyczną ,  będą się t r z y ­
mać tego jedynego  ś r o d k a ,  k tó ry  ich od upadku ocalić może. Co 
ich w tenczas będzie un iewinniać ,  j e s t  to ,  że jeżeli  lizyognomia k ra ju  
kompletnie się nie zm ieni,  natenczas h rab ia  Cbainbord ma tak  mało 
n a d z ie i , że w walce swycli s tronników  nie może inieć żadnego in teresu .

Dziś nadeszła z Besanęon pod dniem 19. wieczów następująca 
depesza te legraficzna: „M inister robó t publicznych do ministra spraw  
zagranicznych. P re zy d e n t  republiki s taną ł  wczoraj w Besancon. Xa 
całej d r o d z e ,  we w szystkich  m ias tach ,  przez k tó re  p rze jeż d ża ł ,  z a ­
s ta ł  publiczne w ła d z e ,  duchow ieńs tw o ,  gw ardyc narodow e i liczne 
masy lu d u ,  k tó re  w yraża jąc  inu swoje p rzyw iązan ie ,  w ita ły  go uaj- 
żywszeini ak lam acjam i.  Na uczczenie pobytu p rezydenta  dało miasto 
Besanęon dwa bale ,  w k tó rych  cała publiczność udział b ra ła .  Na 
p rośbę  bu rm is trza  zna jdow ał się p rezyden t na obu balach. Dziś rano 
lus trow ał gw ardyę narodow ą i w ojsko liniowe. Później prze jeżdżał 
po mieście i z entuzyazmem był przyjm owany. Okna by ły  p rze p e ł­
nione dam am i, k tó re  mu kwiaty rzucały .  P re zy d e n t  opuścił Besanęon 
i ru sz y ł  w dalszą podróż ."  Dalsze wiadomości dziś nic nadeszły. 

(Wiadomości bieżące z Paryża.)
P a r y ż , 20 .  s ierpnia. Ajenci rządu rosyjskiego zamówili 200  

dobornycU  ro b o tn ik ó w  do fabryki broni w Tuli. Ci ro b o tn ic y  będą 
pełnili s łużbę k o n tre -m e tró w  w tej f ab ry ce ,  k tó ra  za trudnia  więcej 
niż 2 0 ,0 0 0  lu d z i ,  i k ló rc j  w yroby  obecnie najwięcej są rozpow sze­
chnione na północy.

Pan  Q u a d ra ,  p ro k u ra to r  k la sz to ru  S e rw itó w  w  T u ry n ie ,  skom ­
promitowany w sp raw ie  m inistra  sSantn R o z a , p rzyby ł  temi dniami 
do P aryża .  S ły c h a ć ,  że celem je g o  podróży j e s t  wyjednanie sobie 
upoważnienia do założenia k lasz to ru  wc Fraucyi.

S ły ch a ć ,  żc  lekarze  poradzili A bd-e l-K aderow i kąpiele w Yichy, 
i że rząd w ydał rozkazy ,  aby sie tam mógł udać niezwłocznie.

Umieszczają  obecnie w jednej z sal L u w ru  znaczną liczbę cie­
kaw ych przedm iotów , sp row adzonych  z Oceanii. T e  przedm ioty  sk ła ­
dać będą osobne muzeum oceańskic. ( In d .)

(Poczta francuska z d. 19. sierpnia.)
I * a r y ż ,  19. s ierpnia. W ik to r  H u g o  ogłosił  w dziennikach

lis t ,  w k tórym  ośw iadcza ,  iż przy najbliższym wyborze do akademii
francuskiej będzie popierać kandyda tu rę  Alfreda de Musset.

W e d łu g  doniesień z C h i n  w zbran iał sie nowy g u b e rn a to r  w 
M akao , da C u n l ia , kapitan  ok rę tow y  portugalsk ie j m arynark i  p rzy jąć  
wysłanego przez  w icc-kró la  z Kanion Seu w poselstwie m andaryna 
z tego jedynie  p ow odu ,  iż pose ł ten  za jm ow ał niższą w h ierarchyi 
chińskiej rangę. W ysłano  przeto  m andaryna pierw szej r a n g i ,  lecz 
ten niechciał znów uniżyć się do odwiedzin u guberna to ra .  S podz ie ­
wają s ię ,  iż w ypadek ten  nie pociągnie za  sobą żadnych z łych  skutków .

Kompania a r ty lery i  gw ardy i narodowej w L angres  zos ta ła  na 
rozkaz  prefekta depar tam en tu  wyższej Marne ro zw ią zan a ,  bowiem 
wzbraniała  się wystąpić na paradę podczas prze jazdu  jenera ła  C aste l-  
lanc. —  N a rozkaz  prezyden ta  rozbro jouo  gw ardyo  narodow e w  Vo» 
lontie,  Chateau -  Arnous i S is te ro n .  Uważano p rz y te m ,  iż większa 
cześć bagnetów  u tych  gw ardyi miała mocno w yostrzone  końce.

Również i gw ardyo  narodow e w Manosque rozbro jono  bez o- 
porti, (D. R .)

Belgia.
(Królowa Wiktorya spodziewana w Ostende.)

O s t e m l e ,  20 .  sierpnia. Nic podpada już  w ą tp l iw o śc i , że bę­
dziemy mieć sz c z ę śc ie ,  k ró low e YYiktoryę tu ła j oglądać. Na środę  
zapowiedziano s tanow czo je j  p rzybycie.  —  Król Leopold  udaje sie 
dziś w ieczór z L aekeu  do O sten d e ,  gdzie około północy stanie. — 
K rólow a IV i k tó ry  a prze jedz ie  zapewne w nocy koło D o w e r ,  a ju t ro  
przybędzie  tu między 10 i 11 godziną zrana.  — Pozostan ież  k ró lo ­
wa na pokładzie swego j a c h tu ,  by ani na jeden  mom ent nie porzucić 
ziemi angielsk ie j,  lub czyli też wysiądzie na l ą d?  Ponieważ w tej 
exkursyi żaden m inister nie tow arzyszy  k ró lo w e j ,  p rze to  niepodobna 

w nnni»»./irl • sadza je d n ak ,  ża
i te ru  rządowego p rzez  p. N arvaez nie by*o je sz c z e  zacnej zgody w 
kraju, a zawziętość n ieprzy jaznych  sobie w najwyższym  stopniu s t ro n ­
nictw’ g roz i ła  nowym wybuchem domowej wojny. '  p rzeciągu nie-
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będzie Jej król. Mość w pałacu na ob jedzie ,  poczem  natychmiast uda 
sie na pokład swego o k r ę tu ,  k tó ry  pod w ieczór opuści Ostende.

Włochy.
(Depesze telegraficzne.)

„O str .  C oit .1- zaw iera  nas tępujące  depesze telegraficzne :
T m * } ' ! ! . 21 sierpnia. J e n e ra ł  L am arm ora  pow rócił  już  z mi- 

syi swojej do p rezyden ta  rzeczypospolite j  f rancusk iej do L ugdunu .
A e a p o l  .  16. s ie rpnia.  Nowa ustaw a o d ruku  zos ta ła  już  

publikowana a p rze to  i cenzura zaprowadzona .
P ierw szy  a r ty k u ł  opiewa : D rukow anie i rozpow szechnianie  ksią­

żek i dzienników bez  poprzedniego pozwolenia ze  s t ro n y  rzadn ,  j e s t  
w królestw ie naszem zakazane.

Niemce.
(Depesze telegraficzne.)

B e r l i n ,  23 .  s ierpnia. W  sprawie mogunckiej ob ra ły  P ru sy  
Oldenburg za rozjem cę . Maja w yjść  postanowienia względem u re g u ­
lowania obiegu zagran icznych  pieniędzy papierowych.

S z t u t g - a r d a ,  2 2 .  sierpnia. W y b o ry  odbędą się dnia 2 0 .  i 
21 .  września.

I . o m l j n .  20. sierpnia. S ły c h a ć ,  że  P alm erston  wezwał P ru ­
sy, ażeby skłoniły  S z lezw ig-H olsztyn  do z łożenia broni.  P rnsy  od­
rzuc iły  tę notę stanowczo. ( A u s t r . j

(Protokół trzeciego posiedzenia związkowego zgromadzenia plenarnego.)
F r a n k f u r t . 10. s ierpnia. „O .P .A .Z .“ umieszcza w urzędo­

wej swej części p ro tokó ł  trzec iego  posiedzenia zw iązkow ego z g r o ­
madzenia plenarnego z 7. sierpnia 1850. P rzy tom ni byli pełnomo­
cnicy 12 rządów  niemieckich. P e łnom ocnikow i hesk iem u ,  k tó ry  nic 
mógł /.dążyć na p o s ie d z e n ie , pozwolono p rze jrzeć  p ro tokó ł.  Z g ro ­
madzenie za jm ow ało  się u tw orzeniem  now-ego organu centra lnego  dla 
związku. Najprzód p rzed łoży ł  p rezyden t sp raw ozdanie  mianowanego 
w tej m ierze w yd z ia łu ,  kończące się tym w n io sk ie m :  „Z g ro m a d ze ­
nie p lenarne raczy się ukonsty tuow ać  w radę ściślejszą , a następnie 
zająć się rozpoznaniem poruczonego spraw ozdającem u wydziałowi 
zadan ia .“ P rzy  kolcjnem opytowaniu oświadczyli się pełnomocnicy za 
tym wnioskiem.

(W yjazd ostatniego pełnomocnika unii.)
F r a n k f u r t ,  19. W c zo ra j  od jechał ztąd ostatni pełnomocnik 

unii, bu rm is trz  S chm idt z B r e m y :  zapewne niezadługo powróci znów 
w cha rak te rze  cz łonka rady  ściślejszej.  Ze s t rony  Anglii nadesłano 
o d p o w ied ź  na okólnikową depeszę wydaną przez tym czasow ą cen tra l­
ną komisyą związku względem uznania bandery  niemieckiej. Gabinet 
londyński oznajmia kom isy i ,  iż z oświadczeniem swojem co do uzna­
nia pomienionej bandery  w strzym uje  sie aZ do utw orzenia  s tanow ­
czej w ładzy , rep rezen tu jące j  związek niemiecki. (D. Z.}

(Legitymiści francuzey.)
W i e s b a d e n ,  15. sierpnia. W c z o ra j  przedpołudniem  o g o ­

dzinie 1 1 zł ożył  książę Nassau pierw szą w izytę h rab i C ham bord. 
Popołudniu  rew izy tow ał hrabia. Ogłoszono też  urzędownie w izytę 
w. księżny Heleny u h rab i C h a m b o rd ;  spodziewają się je j  w P a ry ż u  
codziennie. P- F*mil G irardin potąd się je szc ze  n iezgłosił  u h rab i.—  
Liczba przybyłych tu legitymistów  wynosi do 200 .

—  18. sierpnia. L iczba przybyłych  z F rancy i tak  się temi 
dniami pom noży ła ,  iż dla pomieszczenia ich udano się do tu te jszego  
kom isarza policyjnego, uwiadamiając go za każdą razą  o liczbie spo­
dziewanych gości.  Potad  zjeżdżały  się osoby ze s tauu  szlacheckiego 
i miejskiego , lecz dzisiaj spodziewają się przybycia także  re p re z e n ­
tan tów  s tanu  trzec iego . W e d łu g  oświadczenia bowiem p. B arrande  
p rz e s ła n e g o  policyi , ma dnia dzisiejszego p rzybyć  paros ta tk iem  zno­
wu około stu  F ra n c u z ó w — po większej części robo tn ików  z P aryża

C D - z )
(Kurs giełdy frankfurtsbiej z 21. sierpnia.)

M et. A u s try . 5 %  — 8 2 ;  4 % %  pet. —  7 1 3/4. A kcye ban. 1210 .
S a rd .  3 2 '  8. llyszp .  3 %  —  3 2 % .  P olsk ie  3 0 0  —  136 ; 5 0 0 — 81 % .

Prusy.
(Obrady ministerynlne.)

B e r l i n ,  20. sierpnia. Rada in in is te ry a ln a , k tó ra  się w czora j  
odbyła pod przewodnictwem kró la  w S an sso u c i ,  postąpiła  znacznie 
w porozumieniu się z A ustryą .  P ropozycye  za w ar te  w odpowiedzi 
aus tryackiego  g ab in e tu ,  wzięto wczoraj pod do jrza łą  rozw agę  z tu ­
tejszego stanowiska. W  samych k w es ty ae h ,  o k tó re  właściw ie cho­
dzi ,  (1° .le*i o p rze jśc ie  badeńskiego wojska p rze z  Mognncyę i z a ­
rząd  w łasności federacyjnej^  nie zajdą ju ż  między P rusam i i A ustryą  
materyalne trudnośc i .  Lecz pruski rząd na swojem w łaściwcm  s t a ­
nowisku do Niemiec , nie może sie zupełn ie  zgodzić na zap ropono­
waną przez Austryę m stancyę aus traga lną  ( ro z jem cz ą ) .  Odosobnienie, 
w jak iem  się  ̂ 1)0S a" ‘ł  pruski rząd  przez  swoją politykę Unii,  dało 
się ju ż  uczuć w rozw ażeniu  tego  przedm iotu .  Z łożenie  komisyi ro z ­
jemczej zawiera w so le a Prus^ w te j  chwili równie wielkie t r u ­
dności j a k  niepewne szanse .  Zdaniem tu te jszego rządu j e s t , ażeby 
zachodzące jeszcze mię zy u s try ą  i P rusam i kw es tye  s p o r n e ,  jak 
dalece w ym agają  forma nego za a wienia , poddać pod rozs trzygn iec ie  
obszern ie jszego  koła niż tylko komisyi rozjem czej.  A za tem  chodz i­
łoby tu  o postawienie i uznanie powszechnej federacyjnej instancyi 
ze w szystk ich  rządów  niemieckich. Jeżeliby  się P n ,Sy j A us tryą  na 
to  zgodz i ły ,  może na te j  d rodze  dałaby się znaleźć fo rm a ,  w edług

któ re jby  oba wielkie gabinety w odnowieniu powszechnego federacy j­
nego organu postępować mogły.

(K urs giełdy berlińskiej z 23. sierpnia.)

Dobrowolna pożyczka 1 0 6 */4. Oblig. długu państ.  9 9 V* k .  
Akcye bank. O l -1/*- Pols. listy zast. 95Y 2. Połs. 5 0 0  —  8 1% ;  3 0 0  —  
1 3 6 :i/ 4. F rydryclisdory  1 3 V , , .  Inne z ło to  za 5 tal. 1 1 % .  Austryac. 
bankno ty  B 8 1/ , , .

Grecya.
(Podróż króla Jego Mości.)

A t e n y ,  14. sierpnia. K ró l Otto wyjedzie ju t ro  pod n az w i­
skiem hrabi Missolunghi przez T ry e s t  do Mnichowa. Królowi będzie 
tow arzyszyć  jego  n d ju ta n t , oficer ordonansow y i lekarz  dr,  Roser. 
Król zabawi w Bawaryi dwa lub t rzy  miesięce. — Ministeryum do­
tychczas  jeszcze nie skompletowane.

Rzecz domowa.
P r o t o k ó ł

dwudziestego ósmego posiedzenia W ydziału miejskiego 
stołecznego miasta L icow a dnia 14. sierpnia 1 8 5 0 ,

P r z e w o d n i c z ą c y :
Karol H opflingen-B ergendorf  c k. radzca  gubernia!, tymcz. p rze łożony

m agistratu .
S e k r e t a r z :

L. R oszk ie w icz , p rak tykan t  koncep tow y magistratu .
Obecnych członków wydziału 53 .

Odczytany p ro to k ó ł  posiedzenia poprzedzającego  przyję to  bez 
zmiany.

1 )  W s k u t e k  uchwały  wydziału  na posiedzeniu duia 14go s i e r ­
pnia 1849  pow zię te j ,  za łożonym  ma być z dobrowolnych sk ładek  
f u n d u s z  m i e j s c o w y  d l a  i n w a l i d ó w ,  pod zarządem  gminy 
miejskiej. Uskutecznieniem tego p ro jek tu  zajm ow ał się kom ite t  sz cz e ­
gółowo do tego z cz łonków  wydziału mianowany.

Z w aż y w sz y ,  iż w s k u te k  odezwy wspomnionego kom ite tu  pod 
dniem 16. sierpnia 1849  wydanej na rz e c z  fundacyi do tychczas  z 
dobrowolnych sk ładek  sumę 9 3 0 0  z ł r .  m. k. ju ż  uzyskano, gdy nie­
mniej przez  wpływające i je szc ze  spodziew ane zasiłki kap ita ł funda­
cyjny ciągle w z ra s ta ;  —  ośw iadczył p rzewodniczący , iż u tw orzen ie  
rzeczonej fundacyi możebnem się s ta ło ,  p rze to  w ezw ał zg rom adze­
nie , by na dzisiejszein posiedzeniu s tanow czo  postanowiło  , funtlacyę 
o w ą  na dn iu  18g o  sierpnia 1850  ja k o  W dzień urodzin  Jego  c. k. 
Mości w życie w prow adzić .

Po wysłuchaniu  sp raw ozdania  S ekcy i w ojskow ości i kom ite tu  , 
p rzez  re feren ta  radzcy G regoro  w ieża p rze ło żo n e g o ,  w ejrzaw szy  na­
stępnie w przym ioty  przedstaw ionych  p rzez  c. k. k ra jow ą komendę 
w ojskową sześciu inwalidów pułku domowego h rab i  Nugent uchwala 
w ydz ia ł ,  co nas tępu je :

P o s t a n o w i e n i a

wydziału miasta Lwowa względem miejscowego funduszu inw alidów.

§• 1. '
Aby mieszkańcom miasta Lw ow a sposobność n a s t r ę c z y ć , do 

uczczenia urodzin  Jego  c. k. Mości naszego najłaskaw szego  Cesarza  
F ranciszka  Józefa I. w sposób Jego  se rcu  przyjemny w ydział miejski 
tej s tolicy na wniosek tegoczesnego  prze łożonego M agistratu c. k 
radzcy  guhernia lnego W . K aro la  Hópflingen -  B e rgcndorf  na dniu 14. 
sierpnia 1849 uchwalił uwiecznić ten dzień przez  założenie miej­
scowego funduszu inwalidów , k tó ry  pod zarządem gminy miejskiej 
zos tawać będz ie ,  i na ko rzyść  żołn ierzy  za Lwów postaw ionych bez 
różnicy  broni p rzeznaczonym  jes t .  F undusz ten uświetnionym ma być 
na w ieczne czasy dostojuem imieniem Jego  c. k. Mości F r a ń c i -  
s z k a J ó z e f a  I.

W  sk n te k  odezwy pod dniem 16. s ie rpn ia  1849 w y d an e j ,  fun­
dusz takow y  dobrowolnem i datkam i m ieszkańców Lw ow a i obywateli 
G a l icy i , j a k o te ż  chwalebnemi datki pułku domowego hr.  N ugent za­
łożonym i pod za rzą d  gminy miejskiej wziętym został.

§• 2.
W edług  w yrzeczone j zasady p rzeznacza  się ten  fundusz p rz e -  

d e w sz y s tk im : na w sparcie  podoficerów i szeregow ych  bez różnicy 
wyznania re l ig i jnego ,  k tó rzy  na kon t ingen t  L w ow a odstaw ien i ,  i w 
la tach 1848  i 1849  w c. k. au s tryack ie j  służbie wojennej p rze z  nie­
przyjacie la  zranieni lub innym jakim  sposobem wszelako w w ykona­
niu s łużby inwalidami zostali.

§; 3 .
F undusz  ten nietna p rze zn ac ze n ia ,  eraria lne zaopatrzen ie  inwa­

lidów z a s tą p ić ,  lecz ma s łużyć jako  dodatek  do n ie j ,  w  nznaniu usług 
przez  c. k. au s tryacką  armie położonych.

§. 4.
Jeżeli  po zaopatrzen iu  w szys tk ich  w edług  §• 2. do pobie ran ia  

tego dodatku  przedew szystkiera uprawnionych inwalidów, je szcze  fun­
dusz do wsparcia pozo s tan ie ,  lub jeżeli  przez śmierć z a o p a t rz o n y ch  
p rzy  u tw orzen ia  tego zak ła d a  inwalidów , miejsca fundacyjne o p ró ­
żnione będą , natenczas owe dodatki najpierw ich wdowom i s ie ro ­
to m ,  jeźli  takow e się z n a jd ą ,  a następnie ta k że  tak im  inwalidom u ­
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dzielone b ę d ą ,  k tó rzy  za Lwów odstawieni byli ,  jednakowo nie w 
kam paniach  z rokn  1848 i 1849 , lecz później przed nieprzyjacielem 
lub podczas pokoju w służbie inwalidami zostali.

Pod wdowami rozumieją się t e ,  k tó re  albo p r z e d ,  albo po 
zaopatrzen iu  inwalidy z nim praw nie  zaślubione z o s ta ły ,  pod s ie ro ­
tami zaś rozumieją sie dzieci w praw nem  małżeństw ie spłodzone.

§ . 5 .
Fundusz w przeciągu  tego roku  przez  datki uzyskany wynosi 

dotychczas w gotow iźnie  9 3 0 0  z ł r ,  m. k.
Ażeby tak  ten , ja k o  też p rzez  spodziewane zasiłk i ciągle po­

większający sie fundusz bezowocnie nie le ż a ł ,  i ażeby przypadające  
p rocen ta  bez prze rw y  w edług przeznaczenia  użyć m o ż n a ^  uchwalił 
W y d z ia ł ,  tymczasem przyjąć ten fundusz na król, s to łeczne  miasto 
Lwów jako pożyczkę za op ła ta  procentów.

Gmina miasta L w ow a obowiązuje się p rze to  od tego kapita łu  po­
cząwszy od 1. grudnia 1850  ta k  długo 5Ą 00 o p łacać ,  i te p rocen ta  
jako  fundacye obdzielonym uiszczać, póki rada gminna innego d o k o ­
wania kapitału  za bezpieczeństwem  pragm atykalnem  nie ustanowi

P ierw ias tkow y ten kap i ta ł  w kasie miejskiej jako  osobny fun­
dusz uważany i w ewidencyi u trzym ywanym  będz ie ;  a przypadające 
procen ta  po 5 j 0(t w rocznym  budżecie wykazane beda.

.  i
Dnia 18. sierpnia 1850  jako  w dniu urodzin  Jego  c. k. Mości 

naszego najmilościwszego C esarza  F rańciszka  Józefa I. fundacya r ze ­
czona w życie w s tę p u je ,  i na tym dniu odbędzie się p ierw sze ob­
dzielenie przez  c. k. k ra jow ą komendę wojskową w ykazanych 0. in­
w alidów; a ponieważ wpłynionc w przeciągu p rzeszłego  roku  datki 
tym czasow a w galicyjskiej kasie o szczęd rośc i  na 4/100 ulokowane by ­
ł y ,  a podług  s ta tu tów  tego zak ładu  po poprzedniczem  wypowiedze­
niu dopiero  1. grudnia  1850  podniesione być m o g ą ,  dlatego kwotę 
do p ie rw szego  obdzielenia po trzebną  lwowska kasa m iejska za  zw ro ­
tem zapadłych na dniu 1. g rudn ia  1850 p rocentów  z kasy  oszczę­
dności zaliczy. (Dokończenie  nas tąp i .)

Wiadomości handlowe.
(Ceny targowe w księstwie Bukowinie.)

C x e r n i o \ v c e .  20. s ierpnia. W edług  doniesień handlowych 
z C zern iow iec ,  S adagóry  i W isznica sprzedaw ano  tam że na ta rgach
w pierwszej połowie b. i i i . w  przecięciu ko rzec  pszenicy po 1 2 r ----
1 2r .3 0 k .— 1 2 r .4 5 k . ;  żyta 8 r .3 0 k . — 9 r . — 9r .  ; jęczmienia  6 r . 4 5 k . — 7r. 
30k .— 6 r . 5 0 k . ; owsa 5r .  l o k . —  5r .  —  5 r . ; hrec7.ki 6 r . - - 6 r , — 0 ;  ku-  
kurud zy  5 r .5 2 k .— 6r .— 7 r . ; kar to l le  w Czerniowcach 4r .30k .  Ce tna r  
siana kosz tował  l r .  14k,  —  I r . 3 0 k . —  2 r . 5 5 k . ; wełny 5 5 r . — 4 0 r . — 0 ;  
nasienia kouicza lylko w Czerniowcah 145 r. Sag  d rzewa  twardego

2 9 r .— 2Gr.— 2 0 r . , miękkiego 2 1 r .— 0 — 15r. Za funt mięsa w ołow e­
go płacono 9 k , — 8 1 '.; k. 7 ’/.,k. i za garniec okowity  Or.lfik. —2r ,40k .  
■— 2r. 30k .  w. w.

K u r s  l w o w s k i .
Dnia 28. sierpnia.

W  monecie konwencyjnej. ^otowk? towarem
ztr. kr. złr. | kr.

5 25 5 30
5 27 5 31
9 27 9 31
1 49 1 50
1 41 1 42
1 21 1 22

97 15 97 35
9? 50 |  98 20

Dukat h o l e n d e r s k i .................................................................
Dnkat cesarski  ......................................................
Fółimperyał zł. r o s y j s k i ................................................. .....
Rubel sr. r o s y j s k i .................................................................
T a la r p r u s k i ............................................................................
Polski kurant i pięciu/Jotówk.................................................
Galicyjskie listy zastawne za 100 z łr.................................
Galicyjskie listy zastawne w kasie Tow. Kredyt. . .

(K urs wekslowy wiedeński z 23. sierpnia.)
A m sterdam  161 %  p. 2 m. Augsburg 117 p. nso. F ra n k fu r t  1 l f i s/ 4 

1. 3. m. Genua 135 p. 2 m, Hamburg 172 1. 2. m. L iw orno  1 1 4 1/ ,  1.2. 
m. Londyn 1 1 .37  p. 3. m. Medyolan — . P ary ż  138 p. 2. m. Agio 
dukata  ces. 21 % .  Napoleondor. 9 .20. Szufryn, 16 .4 . Agio s r e b ra  16

P r z y j e c h a l i  do Lwowa.
Dnia 27. sierpnia. Hrabia Łoś M arceli, z Lublina. — PP. Czajkowski 

Antoni, z Żurawnik. — Mysłowski Antoni, z Koropca.

W y j e c h a l i  z e  L w o w a
Dnia 27. sierpnia. PP. Dunajewski Floryan, de M oknan. — Mysłowski 

Antoni, do Mycowa.

S p o s t r z e ż e n ia  m e t e o r o lo g i c z n e  w e  L w o w i e .
D n a  27. s ie rp n ia :

Pora

Barom etr 
wmierzewied. 
sprowadzony 
do 0° Reaum.

Stopień
ciepła
według
Reaum.

Średni 
stan tem­
peratury 

do g .6 .z r.

Kierunek i sita 
w iatru

Stan
a t m o s f e r y

6 god.zr. 
2 god.zr. 
IP ę. w.

/ /  ł H  ł t t t  
28 1 6 
28 1 10 
28 2 5

+ 1 1 °
+ 1 4 ,5  ® 
+ 1 2 ,5 °

+  15,3° 
+  1 0 °

zachodni
T)
*,5

pochmurno
„ deszcz

T  £  A  T  R .
j D z i ś :  opera  iiiem. „ $ t r a « lc l la .“

J u t r o :  d ram at nicm. D o c t o r  W e s p e . 1

Znowu przez  n ieostrożnos '-  s ług  były  dwa ognie w mieście. —  
W  domu Kudeca obok ka ted ry  buchnął płomień nad dachy w znieco­
ny ja k  powiadają z d rzew a obsuszanego w kom inie ; a drugi koło 
B enedyk tynek  roz l la ł  s ir  na składzie popiołów w beczułkach d r e ­
wnianych i ju ż  poddasze zabudowaniu spalił.  Sp ieszna pomoc i g o ­
tow ość  s t raż y  ogniowej nowo zaprow adzonych  pom pie rów , w chwili 
zapobiegli wielkiemu niebezpieczeństwu.

Z ustnego podan ia ,  ho rze te lnego  nic mamy je szc ze  wykazu, 
wypisujemy dochód z wypraw ionego  festynu \j ogóle około pięć ty ­
sięcy b ru tto .  Dla ż y c z l iw o śc i ,  w iem y , i s to k ro ć  więcej będzie za 
m a ł o , ale i p rzy  skrom nie jszem  nawet zebran iu  w dzięczność p rz e ­
chowa w pamięci prace i gorliw ość o só b ,  k tó rych  usilDością p rz y ­
sposob i ł  się u nas^ten  wniosek dla K rakow a. S k ro m n o ść  szczerem u 
pośw ięceniu  właściwa nie dozwala nam ich wym ieniać ,  ale zasłudze 
ich i trudom  zawdzięczała publiczność znaczny zb iór  fantów, ich za -  
b ieg łośc .ą  kosz ta  w ystaw y  z małymi opędzone b y ły  w y d atk iem , m u­
zyka  poświęciła  trud  swój w ieczorny  i nocny bezpła tn ie ,  i ł aska 
wielu obywateli oświetliła o g r ó d ,  a w łaśnie iż bezp ła tne  oświetlenie 
ta k  wielkiego ogrodu najwięcej przyczyniło  się do oszczędzenia ko­
s z tó w ,  dla tego liczymy wnio ek ich w dary  osobliwe, i podajemy 
szczegółowy wykaz z czem się k tó ry  łaskaw ie  p rzyczynił

L a m p  g o t o w y c h  n a p e ł n i o n y c h  p a l i w e m  d o s t a r ­
c z y l i  P P .  W icen ty  Ł ęp ick i  30  la m p ;  Jó z e f  S idorowie/,  5 0 ;  Kloinens 
M otylewski 3 0 ;  Wojciech Motylcwski 30 ; Antoni Golębski 3 0 ;  Ka­
ta rz y n a  C iechanow ska  2 0 ;  Antoni Kohmann 2 0 ;  Kazimierz Rożnia- 
tow icz  3 0 ,  Mary a Rom anow ska 3 0 ;  Maciej Ł ęp ick i  2 0 ;  K a ta rzyna  
L u n d a  1 2 ;  Antoni Kohmann syn 3 0 ;  T om asz  F rankow ski 2 0 ;  P io t r

Jakub iczka  3 0 ;  Mikołaj F ran k o w sk i  3 0 ;  Jan  Zielichow ski 3 0 ;  W o j­
ciech Zych 30  ; S tan is ław  S idorow icz  3 0 ;  F ra n c isz ek  S zczepank ie -  
wicz 2 0 ;  W ik to ry a  Ż elechow ska 3 0 ;  P io t r  L .panowicz 2 0 ;  T om asz  
Solski 2 0 ;  Bazyli Chachlcwski 3 0 ;  Maciej Z aw orsk i  3 0 ;  Ludw ik So l­
ski 2 0 ;  Jó z e f  Ostrow iez 3 0 ;  Ja tnbow ski 3 0 ;  H ałakow ski 1 5 ;  S zy ­
mon M okrzyski 1 0 ;  Ignacy Rusiecki 2 ;  J ó z e f  Kohmann 2 0 ;  P io t r  
S aw ick - 1 0 ;  h ran c isze k  Galiński 1 0 ;  W alen ty  Ł ę p ic k i  4 ;  Kolinek 
3 0 ;  Mojżesz S ch l i t tn e r  20  Dawid S ta r k  1 2 ;  P inkas M arm or 2 0 ;  
Weigl 1 0 ;  Galambusch 1 5 ;  Adam S idorow icz 4 0 ;  Kays, 2 0 ;  K aspe r  
F riedrich  (i; Zygm unt Żółk iew ski 2 0 ;  Anna Kamińska 8 ;  T om asz  
Bartosz  11; P io tr  Kolesa 8. —  Razem 1023 lamp.

Ł o j u  s u r o w e g o  i t o p i o n e g o  d o s t a r c z y l i  P P .A n to n in a  
F ra n k o w sk a  1 kamień s u r . ;  Mendel S chrcnzel  1 kam. t o p . ;  Moses 
Zellnik 8 funt. to p . ;  Salomon Heinbach '/a kam. to p , ;  Abiscli Hiibel, 
Mejer E ie l i lc r , Bonin Wischil i Woli L u ft  1 kam. top. ; Menasche 
l le inbach  ’/•> kam. t o p . ; Abraham Heinbach ,/ 2 kam. t o p . ; Osias Me- 
ie r  Goldbauin 1 kam. to p . ;  Dawid Goldbaum y ,  kam. t o p . ;  Dawid 
H orow itz  50  fun. top . ;  Hillcl L ec h n e r  2 kam. to p . ;  W itz  ' / 4 kam. 
t o p . ;  Abraham M a rk ,  Flerscli H ii t t ,  Herach L .  Flax i Beri  Mark 

kam. s u r . ; Samuel L ef t  %  kam. s u r . ; Salomon Hulles * / 9 kam./2
to p . ;  Leib Schmfpck 1 kam. s u r . ;  S ch ram  25 funt. to p . ;  Bolim 25 
fun. to p . ;  Rachmiel Mieses 2  kam. to p . :  G ittel L osches  */4 kam. t o p . ; 
Misch y 4 kam. top. —  Razem 2 %  kam. s u r . ,  1 0 ' / v  kam a 108  fun. 
top ionego  łoju.

W pieniądzach zaś dali na oświetlenie P P . H erz  B erns te in  
10 z ł r . ;  N i s s e n  M orgosches 2 z ł r , ;  J ó z ,  H. S te ingrab  1 z l r .  30  k r ;  
Meicr 11. Rcozner 2 * r . ; Woli I  lieg 1 z h \  —  Razem 16 z l r .  30  k r .

SubsiKryłi*!^ Iia  w  Redakeyi g a z e t y  I n o w s k i e i ,  ulica n iż sz a , 
©rmieusl*a 1Vp» 347.

Główny R e d ak to r  IW. Srteniawa Sartvni, Z c. k. galic. D rukam - rządowój.


